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Generał Clay, dowódca amerykańskich 
sił zbrojnych w Niemczech, otrzymał w 
w tych dniach ze sztabu głównego (,„Jo- 
int Chiefs of Staff“). nowa dyrektywą 
dla władz okupacyjnych strefy asnerykań 
skiej. 

Nowa dyrektywa przeciwstawna jest 
całkowicie dotychczasowej, wydanej je- 
szczę przez generata Eisenhowera, a 0- 
partej na uchwałach konferencji poczdam 
skiej Wielkiej Trójki. Zrywa ona z zasa- 
dą konieczności: ukarania Niemiec za 
zbrodnię wojny napastniczej i dokonane 
barbarzyństwa. 

Wręcz przeciwnie nowa dyrektywa 
sztabu amerykańskiego wychodzj z za- 
łożenia, że Niemcy mają: do odegrania 
czołową rolo w Europie itie odbudowie: 

Zry wa z zasada, rozbrojenia, demilita- 
ryżacji i denazyfikacj; Niemiec, Przeciw 
stawią się spłacie przez Niemcy jakich- 
kolwiek odszkodowań dla państw soju- 
szniczych z bieżącej produkcji, vrzeciw- 
stawia ograniczeniom produkcii przemy 
słowej Niemiec, występuje za ‘igi zwięk- 
szeniem, przeciw demontażowi przemy- 
stu ‘o znaczeniu wojennym, jest .przeeiw 
konsekwentnie demokratycznym partiom 
niemieckim, zaleca popieranie partii i u- 
zgrupowań niemieckich stojących bez za 
strzeżeń na gruncie kapitafistycznyjn. 

Nowa „dyrektywa amerykańska wypó- 
wiąda się wreszcie przeciw scentralizo- 
wanej, ziednoczonej republice nieniiec- 
kiej, a za luźną federacja „krajów” nie- 
mieckich z pozbawionym istotnych cech | 
w ladzy ogólnoniemieckim rządem na | 
czę le: i 


Co za sprężyny kierowały autorami no! 
wej dyrektywy? 


Nie trudno odgadnąć. Reakcyjne zd 


ry miał osłodzić Europie gorzką, pigułkę 
zaaplikowaną jei przez Marshalla w pO- 
staci nowej dyrektywy Sztabu amery- 
kańskiezo, 

Zwodniczy miraż dolarów 
Piorunująco na niektórych europejskich 
mężów stanu, Stąd gorączka związana z 
konferencją paryską. 

Obecnie po nowej dyrektywie Sztabu 
amerykańskiego, po oświadczoniu Tru- 
mana, które pozbawiło uczestników na- 
rad paryskich nadziei na zainkasowanie 
dolarów 'w tym roku, , przeżywają oni 
prawdżiwy -kociokwik, 

Jak podaję angielska agencia telegra- 
ficzna Reutera „minister Bidanit zakomu 
nikował członkom rządu, że w prywate 
nych rozmowach z Bevinem wyraził za- 
niepokojenie Francji w związku ze zmia 
na polityki Stanów Zjednoczonych wo: 
bec Niemiec, w nowej instrukcji dia gen. 
Cląy'a. Obawy francuskie dotyczą rów» 
nież rozmów anglo - amerykańskich na 
temat przyszłego rozwojit przemysłu nie 


podziałał 
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acki dolara nad Europą 


mieckiego, W kołach francuskich przypu| władzy po śmierci wielkiego prezyden- 


szcza się, że rozmowy 
dziedzinę przemysłu 
sprawy organizacji administracji 'polity- 
cznej Zagłębia Ruhry. 

Samego Bevina też tak „zatkało”, po 
oświadczeniu Trumana, że po przyjeź- 
dzie z Paryża do Anglii nie miał nic do 
powiedzenia dziennikarzom na usprawie 
dliwienie swej polityki. 


— Tyś tego chciał, Georges Dandin, — 
można powiedzieć za znakomitym pisa- 
rzem francuskim tym dyplomatom o dzi- 
wnie słabej na widok dolara ziowie. Ai- 
bo też inaczej: Jak kto sobie pościeie, 
— tak' się wyśpi. 

Trudno bowiem sobię wyobrazić, aby 
nawet pp. Bevin i Bidault było wygodnie 
się wySpać na Madejowym łożu, przy- 
gotowanym przez USA dla swych kontra 
hentów europejskich. 

My, Polacy, nie mieliśmy już złudzeń 
co do kierunku nadawanego Do!ityce 
USA przez tych, którzy doszli tam do 


te pójdą poza |ta Roosevelta, Nie przeżywamy też -roz- 
i obejmą również |czarowań i kociokwiku. 


Mówimy twardo: odrodzeniu imperia- 
lizmu niemieckiego, próbie pogwałcenia 
uchwał poczdaniskich przeciwstawimy 
sie z całą mocą naszą, Wiemy dobrze je- 
dno: Niemcy imperialistyczne — to nasz 
wróg. 

My chcemy odbudowy zniszczonych 
przez Niemcy krajów Europy, a nie odbu 
dowy imperializmu niemieckiego. 

O naszą przyszłość jesteśmy spokojni. 
Wierzymy w niespożytą moc į pracowi- 
tość naszego narodu, w siłę naszych 
przyjaciół i sojuszników ze Zwiazkiem 
Radzieckim — największą potęgą świa- 
tą na czele, wierzymy w wolę pokoju na 
rodów Europy i świata, w zwycięskie si- 
ły postępu ludzkiego. aT tęż w 
wielki naród amerykański, w jego trzeź- 
wość i praktyczność i waan wolno- 
ści i pokoju. 

Edward Uzdański. 
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Bevin tłumaczy się 


Ostra krytyka brytyjskiej polityki zagranicznej w An 


LONDYN PAP. — Na konferencji związku 
zawodowego robotników transportowych, wy- 


"głosił minister Bevin przemówienie, poświęco 


ne w głównej mierze proble- 
mom wewnętrznym Wielkiej 
Brytanii. Mówca poruszył ró- 
wnież niektóre - zagadnienia 
międzynarodowe, podkreśla- 
jąc, że należy działać ostiroż- 


wN 


a 


W ielkokapitalistyczne USA- praziią prze- | "e i cierpliwie, aby doprowadzić do porozu- 


jąć w swe ręce poteżny przemysł Zagłę- | i 
bia Ruhry ; Niemiec Zachodnich, zmono- 
polizować w swym ręku ekSport niemiec 
ki i robić kokosowe interesy kosztem 
pozostałych państw europejskich. 

Hatas wokół tzw. „planu: Marshalla" 


był tym przysłowiowym cukierkiem, któ 
Z a 


Imieniny Prezydenta RP. 


WARSZAWA PAP. Wobec. licznych 
zapytań odnośnie imienin Prezydenta 


Rzeczypospolitej, kancełaria cywilna po; 


daje do wiadomości, że w dniu imienin 
Prezydenta R. P., to jest dnla 22 lipca, 
instytucje oraz osoby, pragnące złożyć 
życzenia mogą wpisywać się do księgi 
życzeń, która będzie w tym dniu wyło- 
żona w Belwederze od god, 8- -ej do 12-ej. 


mienia w spornych zagadnieniach mlędzyna* 
rodowych. 

Minister Bevin, odpowiadając 
skierowane pod swoim adresem, zaapelował 
do Krytyków brytyjskiej polityki zagranicz- 
nej, aby nie oceniali działalności jego na pod 
sławie dotychczasowych wyników, lecz cier- 
pliwie czekali na moment, w którym dopro- 
wadzi swe plany do końca. 

LONDYN PAP. —- Na konferencji Związku 


na zarzuty, 


Sukcesy powstańców greckich 


wzbudziły panikę w obozie 


MOSKWA (Obsł. wł.) Dnia 15 lipca pod 
przewódnictwem premiera Maximosa odbyło 
sję posiedzenie Rady Obrony' Grecji, na 
którym. po raz pierwszy był obecny szef ame- 
rykańskiej misji wojskowej Litesay 1 attache 
morski adm. Stackenberg. Jak zwykle — byli 
również obecni szefowie misji brytyjskiej gen 
Rowlins, adm. Talbot i Ford. 

Tematem obrod była poważna sytuacja, 
która powsłała ne skutek ofensywy partyzem 
tów w Epirze. 


MOSKWA (Obsł. 


faszystów. 


monarchistyczna gazeta „E!llenikon Emas” za 
mieściła informację, jakoby min.  Tsaldazis 
(przebywający obecnfe w Stanach Zjednoczo 
nych) polnformował rząd grecki w jednej ze 
swych depesz, iż rząd amerykański zamie- 
rza wysłać do Grecji swoje wojska do walki 
z partyzamiomi, 

Dziennik „Mea” plsze w związku z po- 
wyższym, iż koła rządowe zaprzeczają, jako 
by otrzymały podobną depeszę od Tsalda- 
risa. Dztennik twierdzi, że greckie wojska 


wł) Z Aten donoszą, iż |rządówe potrafiłyby dać sobie rodę z par- 


Śmiertelny cios siekiera w głowe 


Krwawe morderstwo wRadogoszczu 


Przy ulicy -Słonecznej Nr 2, w Rado- 
goszczu, zamieszkał przed niedawnym 
czasem 4l-letni repatriant z Lidy. — A= 


dam Monasterski, z żoną Balbina, lat 35. 
Monasterscy nie mieli dzieci i prowadzili 
życie odludne. Dwa srogie psy nie wpu- 
szaty nikogo na podwórko. Monaster- 

pracował w PUR-ze w charakterze 
Ar 

Przed dwoma tygodniami zamieszkał 
u nich w charakterze sublokatora niejaki 
Jan Kiryluk. również repatriant — obec- 
nie pracownik Ubezpieczalni w Łodzi; 

W dniu 16 lipća br. Monasterski udał 
się wraz ze swym sublokatorem do PN 
cy. Balbina Monasterska około godz. 
rane wybrala się do rzeźnika radę 


zamieszkałego przy ulicy Łagiewnickiej, 
gdzie przebywała dłuższą chwile, skar- 
żąc się na męża, że nie oddaje jej całej 
pensji, że nawiązał bliższe stosunki z Ja- 
kąś nieznaną kobietą, u której pozosta- 
wia swoje:zatobki, a ona z tego.powodu 
aby zarobić musi pracować dorywczo u 
ludzi. 


Tegoż dnia o godzinie 15 min. 50 zja- 
wił się w jedenastym komisariacie Miii- 
cji Obywatelskiej przy ul. Biegańskiego 
— Adam Monasterski j zameldował, że 
Do powrocie do domu zastał żonę w ka- 
łuży krwi — rzekomo zabitą przez ban» 
dytów. 


Na miejsce morderstwa udali sis na- 
tychmiast przedstawiciele M. O. celem 


|przeprowadzenia dochodzeń. Balbinę Mo- 


nasterską zastang rzeczywiście leżącą 
bèz życia — z raną, zadana siekierą w 
tył głowy. Okrwawiona siekiera stała 
obok pieca—a w izbie leżały spakojnie 
owe dwa bardzo złe psy, które zazwy” 
czaj mle pozwoliłyby wejść {do mieszka- 
nia obcym ludziom. 

Ponieważ z mieszkania zginęło w dzi- 
wny sposób jedynię radio — zachodzi po- 
deirzenie, że cały napad hył nistyśika- 


cją, a zbrodni dopuścił się ktoś z blis- 
kich zamordowanej. 


O wynikach śledztwa powiadomirry 
naszych CGzvtelników we właściwym 
czasie, 


Zawodowego Robotników Transportowych 
liczni delegaci wyrazili zaniepokojenie z po- 
wodu brytyjskiej polityki zagrąnicznej. Zaz 
naczyli oni, że polityka Bevina zmierza dt. 
pełnego uzależnienia Wielkiej Brytanii od Sta 
nów Zjednoczonych i do potlporządkowanie 
gospodarczego oraz politycznego Wielkie 
Brytanii interesom Stanów Zjednoczonych. 

Mówcy wyrazili również niezadowolenie +s 
rozwoju sytuacji w Grecji. 


Maximos prosi o wo:ska amerykańskie 


tyzantami, o ile liczebność urmli wzrosłaby 
do 200 tysięcy, o co rząd będzie zabiegał u 
szefa misji amerykańskiej w Grecji — Gris- 
wolda. 


W kołach dziennikarskich stwlerdzo się, 
że premier Maximos, komentując informacje 
paryskiego korespońdenia dziennika „Praw- 
da” — dotyczące %»rzygotowanta przez USA 
zbrojnej interwencji w Grecji oraz tajnych ar 
tykułów układu amerykańsko-greckiego, oś- 
wladczył, iż „nie ma żadnych tajnych arty- 
kułów", jednakże nje zaprzeczył. pierwszej czę 


śc! tej informacji o planie wysłonia wojsk 
amerykańskich do Grecji! 


A Ramie 


przegrał 


Francuskie zgromadze- 

uchwaliło jednogłośnie 
ustawę o płacach urzędników. państwa- 
wych, zapewniającą podwyżkę przeszło 
milionowi pracowników. 


Pa 
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PAP. 
narodowe 


Podwyżka ta 
obciąży skarb państwa ogólną sumą ok. 
24 miliardów franków w 2-gim półro: 
czu br: 
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Poset Zilliacus oświadcza 


Niema p 


GŁOS ROBOTRICZT 


anu Marshalia 


ylko niektóre pańsiwa europejskie żyją nadzie- 


ow 
s 


edynie porozumienie z Europą Wschodnią pozwoli 
Anglii przetrwać nową zimę 


LONDYN PAP, Poseł labourzystow 
d Zilliacus w wywiadzie; udzielonym 
uerykańskiej agencji prasowej ,,Allied 


ibour News“ oświadczył, że właściwie 
ie ma żadnego planu Marshalla jedynie 
jewne państwa europejskie mają nadzie 
je, że dostaną z Ameryki trochę dola- 
rów, które pozwolą im na przezwycię- 
„enie trudności gospodarczych. 

Zdan'em Zilliacusa, obecna polityka 
anglo-francuska ma na celu przeszcze- 
pienie doktryny Trumana z Europy po- 
iudniowo-wschodniej na teren Europy 
Zachodniej i w żadnym wypadku nie mo 
że przyczynić się do jej odbudowy, 
UUUUUUNUTLUALLUUUULL LULU LLL LT 
Z osłatniej chwili 


Pożar przy ul. Nawrot 


RCY dzisiejszej w wielkim domu przy ul. 
wort 8, zamieszkałym przez 65 rodzin 
w Yach pożar na poddaszu, Od pękniętego 
omina zapaliły się belki í wiązania dachu. 
dęby dymu — wywołały panikę wśród miesz 
ÓW. 


N 


Przybyła notychmiast straż pożarna tylko 
z trudem zdołała opanować panikę przerażo- 
ych mieszkańców domu. Pożar ugaszono w 
rekordowym czaste, 


Przetarg 


Zarząd Miejski w Tuszynie ogłasza 
przetarg na malowanie sal szkolnych. 
Oferty należy składać w sekretaria- 


cie Zarządu 
Bliższych 
riat Zarządu 


do. dnia 21.7.47 włącznie, 


r O EO ARE 


udziela sekreta- 


4 — 5. 


informacji 
pokój Nr. 
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Go usłyszymy przez radio 


Program na piątek 18 lipca 1947 roku 

12.06 Wiadomości południowe. 1210 „Na 
Kujawach*.: 12.25 Auð, dla wsi. 12.35. Recital 
fortepianowy. 13.00 „Z mikrofonem pó kraju". 


1310 Aud. w wyk. Zespołu Salonowego K. 
Orzechowskiego. 14.00 (Ł) Kronika i komuni- 
katy. 1405 (Ł) Kobiety łódzkie w walce ze 
spekulacją”. 14.10 (Ł) ,W krainie melodii 
Straussa - (pł). 14.30 Przerwa. 15.00 Muzyka 
taneczna z pł. 15.20 (Ł) Słuchow, dla dzieci 
p.t. „Bajka o cesarzu, który nigdy nie widział 
słońca", 15.50 „Nasze uzdrowiska”. 16. Dzien- 
nik. 16.20 Arie i pieśni. 16.35 Aud. dla cho- 
rych. 16.50 Pog. sportowa. 17.00 Koncert dla 
przodowników „Świata Pracy”, 17.45 Aud. dla 
rołodzieży, 18.00 (Ł) Wiadom sportowe. 18.05 
(Ł) Walce (płyty). 18.20. (Ł) „Pieśni proleta- 
riackiej walki" — fel G. Timofiejewa. 18.30 


(B) Koncert życzeń (cz. 1). 19.00 Koncert sym- 
foniczny z pł. 20.00 „Literatura dwudziestołe- 
cia” fel. 2015 Koncert Muzyki Ludowej. 
21.00 Dziennik, 21.30 Muzyka z pł, 21.40 „Pio- 
senki z „Opery za trzy grosze” 21.55 „Zmierzch 
wodzów" W. Berenta. 22.10 Wiadom. sportowe 


JAMES ALDRIDGE 


Zilliacus podkreślił, że Wielka Bry- 
tania w ciągu najbliższych -6—8 miesię- 
zona nie bacząc; iż może 
zmniejszenie się dopły- 


cy będz ie Zmus 


> spowodować 


że dosłaną z Ameryki irochę dolarów 


wu dolarów z Ameryki; zącieśnić swe 
stosunki gospodarcze z państwami Ei- 
ropy Wschodniej; by otrzymąć od nich 
żywność i surowce. Poprawa stosun- 
ków gospodarczych musi w-konsekwen= 
cji — zdaniem Ziiliacusa — OCE 
do poprawy stosunków politycznych. 
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Zwłoki gen. Żeligowskiego 


zostały przywiezione do Warszawy 
LONDYN PAP. Na brytyjskim lotni- 
sku wojskowym w Nerhelt odbyło 


SIĘ 


uróczyste pożegnanie trumny ze zwio- 
kami śp. gen. broni Luejana Żeligow- 
skiego. Narodowe flagi polskie i brytyj 


skie, powiewające na głównym maszcie 
lotniska obniżono do polowy, Modły od 
prawił ks. kapelan Ostjanowicz, poczym 
trumnę ze zwłokami gen. Żeligowskieg 
wnieśli do "samolotu polskiego lotnicy 
rytyjscy. W imieniu władz polskich 
przybyli na lotnisko mowa Micha- 
konsul Przezwański, a w Imieniu 
brytyjskiego A ojęjadiee Pirth 


o 


łowski 
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Dyrektywy sztabu - czy dyrektywy giełdy ° 


Plany podporządkowania Zagłębia Ruhry trustom amerykańskim 


NOWY JORK PAP. W 
ntem nowych dyrektyw 
sprawie Niemiec korespondent 
z No owego Jorku: 

Obecnie nie ulega już wątpliwości, iż Sta 
ny Zjednoczone uważają, że odbudowa prze- 
mysłowa i rolnicza Nlemiec zachodnich jest 
podstawą odbudowy Europy zachodniej. Wy 
mownym tego dowodem jest wydana przez 
amerykański sztab główny „Joint Chfefs ot 
Stoff” nowa dyrektywa dla amerykańskich 
włodz okupacyjnych. Zastępuje ona pierwot 
ne dyrektywy dla władz umerykańskich w 
Niemczech, wydane w kwietniu 1945 roku 
przez generała Eisenhowera t znane jako słyn 
ny rozkaz JCS Nr 1087. Dyrektywy te wypły- 
wały z założeń polityki rooseveltowskiej wo 
bec Niemiec i były zgodne z poczdamskimi 
uchwałami Wielkiej Trójki. 

Natomiast nowa dyrektywa odblega cal- 
kowicie od uchwał poczdamskich 1 stawia 
za cel polityki amerykańskiej w Niemczech 
cdbudowę ich potencjału gospodarczego do 
rozmiarów przedwojennych. Nowa dyrek- 
tywa zrywa z zasadą traktowania Niemiec, ja 


związku ogłosze- 
amerykańskich w 
PAP donosi 


o 


ko ndrodu, który musi ukarany być za woj- 
nę i zakłada konleczność odgrywania przez 
ten kraj czołowej roli w odbudowie gospodar 
czej Europy. 

Ogłoszony dokument składa się z 6 częś- 
ci, poświęconych problemom politycznym, 
gospodarczym, kulturalnym 1 wychowaw.zym 
Niemiec. 

W części, poświęconej zagadnfeniom poll- 
tyczym, dyrektywa wysuwa konieczność zor- 
ganizowamia Niemiec, jako federacji poszcze 
gółnych krajów z rządem centralnym o bar- 
dzo ógraniczonych uprawnieniach. 

Najważniejszy jędnak jest rozdział o zasa- 
dach postępowania Stanów Zjednoczonych 
wobec Niemiec na polu gospodarczym, zbli- 
żony w swych zołożeniach do zaleceń Hoove 
ra, zawartych w jego sprawozdamiach z Tute 
go i marca br. 

Rozdział ten stanowi całkowite przekreśle 
nie uchwał poczdamskich, zrywa bowiem zu- 
pełnie z przyjętą w Poczdamie zasadą roz- 
brcjenia i demilitaryzacji Niemiec oraz ścis- 
tej kontroll nad ich przemysłem, zwłaszcza 
stalowym, chemicznym i moszynowym. Dyrek- 


Przed Świętem Odrodzenia Polski 


Wspólne zebrania PPR. i PPS. 


W tygodnia poprzedzającym Świąto 
Odrodzenia Polski odbedą się w całym 
kraju na podstawie okólnika CKW PPS 
i KC PPR wspólne zebrania aktywu PSS 
i PPR na szczeblu powiatowym, dzielni- 
cowym i gminnym oraz w miarę możno- 
ści wspólne zebrania kół partyjnych w 
zakładach pracy. 

Zebranią poświęcone będą omówieniu 


roți jednolitego frantu robotniczega w 
powstaniu Polskiego Komitetu Wyzwole- 
nia Narodowego, w walce o odzyskanie 
niepodległości i osiągniecie trzech lat bu- 
dowy demokracji polskiej, oraz w wyko- 
nywaniu dalszych wspólnych zadań, 8to- 
jących przed obu Partiami, przy których 
realizacji zacieśnia się jedność robotni- 
cza. 


O poprawę byłu nauczycieli 


WARSZAWA PAP. — Ministerstwo Ośwla:* 
ty powołało komisję poprawy bytu i uporząd= 
kowanie stosunków służbowych w nauczyciel 
stwie. W skład tej komisji wchodzą przed- 
stawiciele Związku Nauczycielstwa Poiskiego. 

Komisja bada postulaty Związku Nauczy- 
cielstwa Polskiego dotyczące podniesienła sta 


nia wynagrodzeń za czyńności dodatkowe jak 
wychowawstwo, opieka nad gabinetami na- 
ukowymi, prowadzenie bibliotek i inne. 
Opracowywane są również zmiany pragma- 
tyki służbowej w zawodzie nauczycielskim. 
Propozycje Związku Nauczycieliswa Poiskiego 
zostały w pełni akceptowane przez Centralne 


wek za godziny nadliczbowe, oraz przyzna* | Komisje Związków Zawodowych. 


SPRAWA 


HONORU 


rzuc ił spojrzenie na samoloty; 
były to „Gladi: jaj © +. „wyglądające nie- 
zbyt zgrabnie w błękicie przestworza, 
Jak OŚ dh 'tychczas nie mógł zrozumieć, że 
niepozorny „Gladiator“ mógł brać 
Kézi ał, i to z powodzeniem, w powietrz- 
nych walkach współczesnej wojny. Był 
to po prostu szcześliwy przypadek: gdy 
Włochy przystąpiły do wojny; W PER ie 


Quell 


znajdowało się dużo „Gladiatorów*» I- 
znów przypadek ztzadził, Że włoski. po- 
scigowlec okazał się kropla w kroplą po- 
dobny do „Gladiatora. A Włosi mocno 
wierzyli w te swoje pościgowce typu 
„IÓR:42". Te dwa typy samolotów — bry- 
tvjski i włoski — nadawały się jedynie 
do walki między sobą. I to wszystko. 
W tej walce zależało Drzew ażjqie od t- 
imiejetności lotnika, no i szczęścia, natu- 
ralnie 

Eska osiagneła jpż 15.000 stóp. 
Było bardzo unno. Jednak Włochów 
wciąż jęszcze I hyło widać. 

— Widzisz coś, Tap? — zapytał 
Quell. 


POWIEŚĆ. 


— Czyś sam nie zauważył? Idzie na 
nas sześć maszyn! Patrz pod katen 170 
stoni, na wysokości 10.000 stóp! 

Quell popatrzył we wskazanym. kie- 
runku i nagle zobaczył włoskie samoloty. 
Leciały wyciagnięte w jedną czarna li- 
nię na jasnym tle horyzontu i dalekich 
gór. 

— Trzymajcie się bliżej, chłocy. Za- 


raz atakuijemy. Słuchać rozkazów. Bę- 
dziemy ich zbijać po jednemu, 
Quell doskonale „zdawał sobie sprawe 


iż w gruncie rzeczy może pole- 
gać przede wszystkim na Tapis oraz Ri- 
chardsonie. Byli to doskonali lotnicy, 
wypróbowani i z trzeźwą głową. Nie 
młodziki. jak reszta! 

Włoskie bombowce typu „Savoya“ 
były jeszcze daleko. Zdaję sie, że zdą- 
żyły już zauważyć „Gladiatorów*, bo za* 
częły zwiększać wysokość, Leciały w 
par nku -Pireusu, w odległości dwóch 
mil od Aten. Anglicy prędko szli im na 
spotkanie. 


57 
W chwili, 


z tego, 


gdy Włosi znaleźli się nad 


|Pirersem, 
inat na dół. 


Quell pierwszy, jak strzała, ru- 
Atak sie rozpoczał. Istot- 
jnie. było już czas na to, ponieważ wło- 
skie bombowce zaczęły Już zrzucać bom- 
by na miasto. 

Wtem Quell zobaczył tuż pod sobą 
ls włoskiego samolotu, Nie tracąc 
ani chwili, nacisnał kontakt wyrzutni po- 
cisków i nagle jego „Gladiator* aż się za- 
trzas od siły wybuchu.» Quell momental- 
nie wzniósł się wyżej. Spojrzał na dół 
i zobaczył biało-czarne kłęby dymu, W 
oparach którego spadał na zie: nis Włoch. 
Reszta. Włochów w dalszym ciagu bom- 
bardowała miasto, lecz linia ich była Już 
naruszona i w tym właśnie tkwiło naj- 
wieksze niebezpieczeńs two. Z wytwo- 
rzonej sytuacji momentalnie skorzystał 
Tap i Richardson. Znów kłęby dynu, i 
znów kilka w bezładzie spadających 
włoskich samolotów... Quel w głębi du- 
Szy mię miał stuprocentowej pewności, 
czy iStotnie spadają, Włosi., Horyzont 
cały był otulony dymem i dopraw: dy tru- 
dno było odróżnić wroga ód SweZó:. 
Quell wzniósł się wyżej i rozejrzał się. 
„Savoye“ w pośpiechu uciekały na Za- 
chód, 

„Gladiatory* nie próbowały ich ści- 
gać, byłoby to zreszta zbyt niebezpiecz- 
ne. Samolot Quella zrobił ostry wiraż 
i zawrócił w kierunku Aten. Walka by» 
ła skończona. Tym razem obeszło +si6 
s strat. 

ć. Quell krzyknął do mikrofonu: 


—— 


Zresztą, aby się w tym upew-|Sce, gdzie jest 


tywa przewiduje jedynie ograniczenie przemy 
słu wykorzystanego częściowo dla produkcii 
broni, amunicji itp. Poza tym dyrektywa pod 
kreśla konieczność zwiększenia w niedalekiej 
przyszłości produkcj! przemysłu niemieczlego, 
celem podnlesienia standartu życiowego lud 
ności Niemiec. Inne zalecenia dokumentu ot 
wierają drogę do włączenia Niefhiec zachod 
rch w ramy planu Marshalla, podkreślając 
uieodzowność synchronizacji odbudowy prze 
mysłowej Niemiec z potrzebą ich zachod- 
uleh sąsiadów, popieranie eksportu niemie*- 
klego oraz dostarczania Niemcom potrzeb- 
rych im surowców, towarów i walut. 

Z dyrektywy tej wynika dalej, iż Stany Zje 
dnoczone przeciwne są jakimkolwiek repara- 
cjom dla państw sojuszniczych z bieżącej pro 
aukcji niemieckiej, twierdząc, że jest to rów 
uoznaczne z finansowaniem tych reparaci! 
pzez USA. 

Dyrektywa zaleca ponadto zarządowi ame 
rykańskiemu w Niemczech popieranie takich 
partii, które uzna za demokratyczne oraz pro. 
pagowarpie w Niemczech ustrojn kapitalis- 
tycznego 

NOWY JORK PAP. Prosa amerykańska n3 
zcleżnie od poglądów politycznych jednomy£! 
me ocenia dyrektywą sztabu amerykańskis- 
go dla amerykańskich władz w Niemczech, 
jako ostoteczną decyzję odbudowy gospodar 
czej silnych Wiemlec. 

„New jork: Times” stwierdza: „Nowy r0z: 
kńz amerykański wiąże Niemcy z planem od- 
hadowy Europy." 

Dziennik „PM” zaznacza: „Stony Zjedno. 
czone znoszą ograniczenia przemysłu niemiec 
kiego”, 

„New Jork Daily Worker" podkreśla: „Sta- 
ny Zjednoczone odbudowują Niemcy z poni 
nięciem uchwał poczdamskich”. Cała prasa 
zgodnie też określa wydaną dyrektywę, jako 
rozbrat WSA z programem rozbrojenia gospo 
darczego Niemiec, sprecyzowanym w t.zw. pla 
afe Morgenthaua. 

W świetle powyższych enuncjacji prasy 
amerykańskiej, środowe oświadczenie minis 
tre handlu USA Harrimona, że nowa dyrekty 
wa nie oznacza zmiany dotychczasowej pol? 
tyki Stanów Zjednoczonych w Niemczech, wy- 
daje stę być mało przekonywująca, a obawy 
| zaniepokojenie, jakie wzbudziła w Europie, 
bardziej niż uzasadnione. 


— Odwrót! Wracamy! Czy wszyscy 
na miejscu? 

— Zdaje się, że wszyscy. Halio, Quell, 
ihi strąciliśmy? 

==. Później będziemy liczyć. Gdzie 
Tap? 

— Tap zawrócił do bazy. Wszystko 
w porzadku. Zauważyłeś? Richardson 
pierwszy zbit samolot! 

— Wracamy! 

Eskadra zawróciła z powrotem do Fa: 
leronu. Po npływie kilku minut angiel- 
skie samoloty wyładowały na lotnisku. 

Po złożeniu raporti, Quell skierował 
się do autobusi, 3844 już przemalowano 
na nowy kolor ochronny — brążowo-zie- 
lony. 

— Jedziemy do hotelu „King George“. 
Podobno maja tam łazienki. Czy jedziesz 
z nami, John? 

Quell był szczerze zainteresowany, w 
jaki sposób można skorzystać z łazienki 
w hotelu, nie mając tam pokoju. 

— Płacisz po prostu 50 drahm i zaj- 
mujesz pierwszy lepszy wolny pokój. 
Rozumiesz? 

— To już zakrawa na luksus! — od- 
powiedział Quell — przecież w tym ho- 
telu mieszka całe nasze dowództwo! 

— Wiem o tym — uśmiechnał się Go- 
rell; pokazujac w uśmiechu rząd białych 
zebów, — Ale teraz to jest jedyne miej- 

goraca woda, 
(D. e. n.) 
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Niemcy pod natchnieniem toarStw Goebbelsa 


Fala współczucia a szkoła nienawiści 


uermańska buta wzrasta. — Bezkarne ataki na Poiskę. — Cyniczne kłamstwa i zu- 
chwaie tendecje. — Szale ąca propaganda. — Kto temu patronuje 


GŁOS 


ROBOTNICZY 


Gzytelników 


Interpelacje naszych 


Czy Ubezpieczalnia 


udziela pomocy dzieciom ? 
Obywatelu Redaktorzel 
Dnia 5 bm. mt 
dziecko, liczące rok i 5 miesięcy życia. O- 
bjawy choroby były bardzo niepokojące. 


wieczorem zachorowało 


"FE SE ze e (IZ 


Tegoż wieczoru o godzinie 22,15 telefo- 
(Od specjalnego korespondenta „Głosu Rob.')j bandach, gdyż nie ukrywamy hy najmalej, że| dane cyfrowe, które przytacza „Flensburge A O ASA REESE CZACH „I 
FR Ya przybyli do Niemiec zza Oce |w obozach DP rozwinął się i rozzuchwalił nie- | Tageblatt”, ale zadziwić musi bezczelność, | prośbą o przysłanie lekarza. 
sklono! są aważnć A E 2a gej | jag lo a ARA mgla decydująca Ja BO lennik ient Bie dalej o „wapóihocie |. GAY Wylałąlłam, że dziecko ma 1 sok t 2 
ę zbłąkany”, któremu trzeba i war- | notatki i kierunek, który się aadało ich. Haer i niemieckiej. | az? Ady ży ao SP 
ostatnio również i üt de| zmierzając wyraźnie do rozbudzenia w sercach „Zbyt wiele się stało i zbyt wiele pałę Ml (MR kiekz a 
ay” n z asar vicielami “inny h Propaganda na odcinku spodarczy o- | mieckieg iziennika Nav t wyrówna 2 a Lek En EA. a S A A 
ja ami a pa F át gospodarczym pro mieckiego dziennika. „Nawet wyrownanie ra PAL = > 4 : a p 
DW |wadzona jest niemniej intensywnie przy uży- | chunku za Oświęcim przez transporty niemiec- | “959I PRAĆ PA A AŻ PRE 
juz od dłuższego czasu chserwuję lakt, ciu całego asortymentu kłamstw. Tematem jej| kich wysiedłeńców z Polski nie :aoże stwo-| Stwierdził u dziecka stan bardzo groźny i 
ybierania na fali wspolczucia, która | są, oczywiście, pojskie Ziemie Zachodnie, z|rzyć podstaw prawnych do jakichkolwiek żą- | przewiózł go do szpitala Anny Matii 
PET PEEN Se Treblinki | widzę ts) poż Enz się: Le 10 7 ży. żak: b 0) 2 > A ot sie, dzien. |. W szpitalu po dokonantu pietwszych za- 
cim jda 11 | jek. się godzić. „Szkoła enawiści ycje Marsha la, uczynione w Moskwie, dzien biegów, o odzini -ei cko 
IK! Diemieckie starannie wybierają z mów za-| Operuje tu argumentami, majątymi świadczyć | nik flensburski domaga się rozwiązania pro- gee godzinie 4-ej. nad ranem dziec 
granicznych mężów stanu te cytaty, której0 fym, że Polska otrzymała tereny, które ni- | blemu granicy polsko-niemieckiej w sposób, moje zmarno, 
WISdCH (jak np. u lorda Pankenham) o „nie- szczeją bezużytecznie pod jej administracją, | „który zadowoli gospodarcze potrzepy zarów* Oświadczono mi w szpitalu, że gdyby ta 
grad: vja MO nit 551 c Niema głodzi się "a znacznie | no SOME, »yjy a PERON A po moc była okazana 2 godziny wcześniej, 
"dowaną pod dzi ;łaniem par y. H z Si Przytocze ' vitai Bie któr | Czyta! il pe REN ke 7 A. ży I 4 SMosko <> ai zrioby prap yang, 
| 1 przyjaznych wia zę zdań z artykułu, który | Czytelnika polskiego, który sam na sobie do | i j 
w, toz się na nowo w Niemczech bak-|pt. „Das Ne ukazał się w dzienniku | znał skutków polityki, wyhodowanej w hitie- Się E T I E ITIR S 
/ł nienawiści z gatunku tych, które przez sze- „Flensburger Tageblatt” w strefie brytyjskiej. | rowskiej szkole nienawiści, dalszymi cytatami| go dziecka? Jeżeli ta poni, która była przy 
reg lat troskliwie pielęgnował ober-tgarz MI| Łgarstwa popełnione przez ten dziennik są tak | z prasy niemieckiej, ukazującej się w strefach | telefonie, nie mogła przysłoć mi lekarza, to 
ka <A Ss Si ła jeszcze z począt- Roe. że sę warto ie jawet komerto- | anglosaskich. Nie po raz pe waza kok dlaczego przynajmniej nie doradziła mi, co 
k ) ren ta w 2a rać, y rę Si zą F ` ne nie awiai sie Nie y 3 1 a ` 34 
viemczech przepisami cen nabierała A Polske Fey Map OCE ieas 3 P PARNER Sa pA ERP GA OP dalej PRED > W 70 WYPOSKEŁ FE wyl: 
I p ne stop- nt OISKA pisze ten dziennik po sirazi na równym poziomie z narodami, KvÓre po" | ważniejsze: Czy dzieci zopisuje się tylko tak 
niowo oddechu i rozpędu, aż przerodziła się w|łach spowodowanych wojna nie ma więcej | krzywdziły w haniebny sposób, nie' pierwszy A ak pisuje się tylko tak, 
erię fuż zgoła brutalnych ataków. wojnie ludności jak 18 milionów. Jeśli lene a á >» ji nie ostatni raz sięgają do kuźni goebbeisow- pIo porma, a w razie potrzeby pomoc dio 
nych przeciwko Wschodówi, a w pierwszym | siedleniu na Ziemie Zachodnie wielkiej ilości | skich kłamstw i prowokacji. CZŁ kaj dd A 
rzędzie przeciwko” Polsce. ! y Polaków odpowiadają prawdzie, to w Polsce Zadać sobie trzeba tylko pytanie, kto pa- Bartczak Wiadysława 
Niemcy są dziś jak najbardziej dalecy ad środkowej pozostało zaledwie 10 milionów Po- | tronuje tej niemieckiej propagandzie i dla ia- u. O 3, 5 
uznania swojej przeogromnej winy wobecjlaków na tym samym terenie, który W roku | kiego U JR Ona PEWA Jata Po: Wa, i a EON 
państw, Które żołdactwa miemiockie tortu = 1939 wykarmił 23 miliony obywateli polskich .|nie w jeszcze potrzebna? Co na to Ubezpieczałnia? Na odpowtedź 
vało w okresie okupacji, uśmiechem lekcewa- Pomijam już wszelkie najbardziej kłamliwe LEOPOLD MARSCHAK. czeko również Redakcja 
nia zbywają wszelkie wzmiańki, odnoszące 
ię do popełnionych zbrodni wojennych. 1a- 
ko przeciwwagę Oświęcimia i Treblinki sta- 
wiają.. wysiedlanie Niemców z polskich Ziem 


Zachodnich, zaś w polskiej akcji rewindyka- 


yjnej dopatrują się chęci bozbawienia Nie- 
mieć substancji materialnych, choć, jak wiado- 
no, akcja ta stanowi drobną saledwie cząstkę 
'adośćuczynienia za popełniony \ na ierniach 
polskich przeogromhy rabunek, 

Propaganda antypolska, gdyż trudno tu użyć 
innego wyrażenia, choć prowadzona na łamach 
rozmaity ch pism w strefach amerykańskiej, an- 
qiels a nawet francuskiej posiada jednak 
pewne w spólne cechy, wskazujące na to, że 
nici jej pochodzą z jednego, nieznanego na 
razie bliżej ośrodka dyspozyćyjnego. Z 
na przez Goebbelsa „szkoła nienawi 
siała rydać wielu zdolnych uczniów, skoro 

ziŚ ze w propagandzie prasowej stoso- 

ine są metody oparte na Wżorach hitlerow- 
iej fabryki łqarstwa, 

Atak przeciwko Polsce prowadzory jest na 
iwóch odcinkach: narodowościowym «ospo- 
larczym. Dla podżegania ńienawiści narodo< 


wościowej zbierane są pracowicie przez dzien- 
zachodnio niemieckie wszelkie krvmi* 
wydarzenia z obozów uchodźców, któ- 
rych bohate rami mają być Polacy, nie zwraca 
się jednak uwagi, że większość kryminalistów 
obozowych pochodzi z szeregów faszystów u+ 
kraińskich, którzy chętnie dziś, jak to zresztą 
stwierdzili już i sami Amerykanie, podają się 
zą Polaków, Oto dwie typowe wiadomości, 
wybrane spośród wielu innych, a pochodzące 
trefy brytyjskiej; j 
w miejscowości . Walen 
polska banda dokonała w nocy napadu na za- 
odę wiejską. Zaalarmowani w porę wieś- 
iacy przyszli napadniętym z pomocą, tak że 
polscy bandyc zdążyli zrabowauć tylko nie- 
wielką ilość żywności, uciekając przed razami 
pałek i gradem kamieni" 
Druga wiadomość z miejscowości Caste: 
„Banda polska napadła na dom qospoda- 
wiejskich- w Gaste. Gdy zabarycadowa- 
bandyci otworzyli ogień. Jedna z kul 
byłego żołnierza niemieckiego, któly 
poprzedniego dnia wrócił z niewoli 
wojennej do domu swych rodziców. i tu zua- 
lązł śmierć z ręki polskiego mordercy". 

Nie będę cytować więcej, nie zamierzam 
również dociekać, ilu Polak było w owych 


niki 
niki . 
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trafiła 
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Rozwój inicjatywy prywatnej w Polsce 


Obroty prywatne z zagranicą przekroczyły już 200 mil. zł. 


O możliwościach rozwojowych inicjatywy 
rywatnej w Polsce świadczy m. in. rozsze- 
(¿genie się obrotów handlowych pomiędzy 


sektorem prywatnym f zagranicą. 


Zrzeszenie Importerów i Eksporterów sku 


sia w swych zamach organizacyjnych około 
320 członków firm prywatnych, Ostatnio przy 


stąpiło ono do reorganizacji poprzez stwo- 
rzenie nowych grup: obejmujących handel 
artykułami kolo- 
jajami, pierzem, dro- 
z wyrobami metalowym! 
artykułami chemicznymi i farmaceutycznymi, 
owcem i aftykułami wióklenniczymi, wy- 
drzewnymi i z wikliny, mięsem i prze 
mięsnymi. —Przewiduje się zorgant- 
zowanie do końca b.r. nowych grup branżo- 
wych obejmujących: skóry i futra wyroby 
pizemysłu ludowego, galanterię szklaną i 


pilodami rolnymi i leśnymi, 
t 


ozinymi owocami, 


tobami 
tworami 
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Wiecej rzeczowości 


Na masie jednego wspólnego zebrania PPR. i PPS 


Niemal na w 


szystkich wspólnych zebraniach= 


zwłaszcza n: siedzeniach dzielnicowych komi- 
tetów — towa! e, zarówno członkowie z PPR, 
jak i PPS, powołują się na uchwały swoich na- 


czelnych władz 
go pogłębienia 
ezwzględnie o 


ści dalsze- 
Świadczy ta 


partyjnych o koniec 
jednolitego frontu 
tym, że towarzysze zrozumieli 
konieczność jedności działania partii robotniczy”. 
Widać także rzetelny wysiłek obu stron—a prź*- 
de wszystkim wiele dobrej woli w realizacji uch 
wał powyższych. 


znc 


DE 


— mówię fo z doświadczenia, gdyż 
obecna n na wielu wspólnych ze ach — 
z obrad, nieraz wielogodzinnych, wynika, że ude 


skonalanie iorm praktycznej w 
się zbyt powoli. 

Należałoby 
lego zjawiska. 
Ruda Pabianicka. 


L zuytelnicy piszą 


spólpracy posuwa 


tanowić ad przyczynami 
Jako przykład niech nam służy 
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Wstrzymane świadectwa szkolne 


Ob. Redaktorze! 

Córka moja uczęszcza do Paiistw. Gimna- 
zjum (ul. Pabianicka 34). Był koniec roku szkol 
nego, dzieci dostały świadectwa, a moja cór: 
ka nie dostała go, bo nie mogłam zapłacić 800 
złotych, uchwalonych przez koło rodzicielskie, 
jako subsydium dła nauczycieli. Pan dyrektor 
Szyburski wyraził przy tym wielkie zdziwie- 
nie: „jakto, twój ojciec jest w straży przemy* 
słowej i nie może zapłacić?” 

dak mam rozumieć tę przymówkę o Straży 
Przemysłowej? I jak mam rozumieć to, że po- 
mimo okólnika z 1.II. br. o zał pobierania 
od rodziców opłat tytułem sudsydiów dia nau- 
czycieli — opłaty takie pobiera się w Gimna- 
zjum Państwowym? 


wyroby ceramiczne, sprzęt radiowy — elek- 


trotechniczny, narzędzia lekarskie t denty- 
styczne, dostawy na statki, wyroby zegarmi- 
złotnicze i książki, 


strzowskie, optyczne, 


czasopisma, druki i papier, ryby, raki i śle- 


dzie. 

Handel zagraniczny sektora prywainego 
rozwija się coraz pomyślniej. Najlepszym do- 
wodem tego jest, że podczas, gdy w r. lb. 
obroty Zrzeszenia były bardzo nieznaczne, 
w r. b. osiągnęły już pewną pozycję, że sto- 
łą tendencją do wzrostu. 

W pierwszym kwartale r.b. flrmy prywat- 
ne 
zakcji na ogólną sumę —23% milj. zł. 


import przypada z tego suma 160 milj, 
na eksport 70 milj. zł, 


Na 
zł, 


z 
G 


| 


„—skupione w Zrzeszeniu, dokonały tran- 


ica Ruda Pabian: — pisaliśmy już o tym | brania te dadzą niet ko korzyści prak- 
ie = posi ida stare trady jednolito- tyczne. 
PPR-owcy i PPS-owcy półpracowali Nasuwa się wabe tego pro wniosek. Nie 
dym odcinnu. Wspólne zebrania odbywź należy przeładowywać tego rodzaju spólnych 
ilarnie i bez żadnych przerw. W k | zebrań kół zbyt wielką liczbą spraw, a koncen- 
i osłatni okres. Z_ przyczyn m Yal ważnych, | trwać uwagę towarzyszy zarówno z PPR jaki 
yn ię zebrania w ciągu dłuższego cza- | PPS na konkretnych zadaniach, których realiza. 
€ że S + nieroztrzygnięte na- | cji domaga się interes robotników i dyrektywy 
tatychmiastowego rozwiąza: | władz centralnych obu partii. Pożadana jest rów 
jy « go posiedzenia z koniecznoś- | nież obe cność na takich zebraniach przedsiąw* 
i oc ię tych spr: wa veh 0- | cieli kierowni yei instancji: obi artii. kłó 
prawda dla fabryk i instytucji y í v bę | mogliby ułaiwić pracę prz rozstrzyganie pev 
j arginesem icl ie | nych spraw na miejscu 
odzinnych obradaci ty- i Mimo w spomnianych niedostatków w spólni 
CZASU i SU, Dy WYCZET: | posiedzenie w Rudzie Pabianick iej oder ra poważ 
gospodarczą w fabry- | ną rolę w umocnieniu praktycznej współpracy o 
yjną w kołach, planu dalszej pra- | by partii. Sekr <omitetu PPR tow. Strzele 
s Pisso na wspólnych posiedze: ki e tów i prz edi irek A ROR tow Lody- 
niach kó! będzie podobny porządek dzienny to że- | fi al E di EAR lięcia w pracy jedno 
m> | MOITONIOWEj są wyłącznie ich winą. Zo przy- 
jęty wimosek, by w najbliższych dniz zwojać 
wspólne zebrania we wszystkich fabrykach i in- 
słytucjach, Zebrania takie odbywać się bedą sy- 
stematycznie raz ma dwa tyg: dnie. W tym celu 


opracówany bę dzie jednolity wa ar syk stałych 


tyl- 


zebrań, zkoda 


Chciałbym jeszcze dodać, że tenże pan) ko, że ustalili Porzadii dzienne- 
Szyburski powiedział mej córce wobec całej | 80 tych przysziyc rań; ; 
klasy: „Twój ojciec jest buntownikiem'. Czy Praktyczn Sprawy fabryczne „ogólno-gospo- 
ób. Szyburskiemu wydaje się, że żyjemy jesz darcze i polityczne to są spraw n 
cze w starych czasach sanacyjnych? interesu ją PPR- owców. i PPS-ow a 

Za pośrednictwem „Głosu Robotniczego” nee da á. ich. AE, genny ie wsp eg 
pragnę mu przypomnieć, że dziś jest inaczej i IACYCH RÓL klas roboł są: + zi ga "stó 
że dzieci robotnicze mają prawo się kształcić | |*770, Prze „Klasą e UNE „bzieczgnie się 
bezpłatnie. ta więż wzajemnego zaułania i pobratymstwa, 


która ułatwi i utoruje drogę pobratymstwu idco- 
logi 


świadectwo 
pośrednic- 


Proszę również Kuratorium, by 
mej córki przesłane mi zostało za 
twem „Głosu Robotniczego”. 

Józef Gładysz p 
funkcjonariusz Straży Przemysłowej 
P.Z.P.B.Nr1 (Scheibler) 


:znemu, utrwali więzy ideowe łącz gc e pepe- 
ów i pepesowców $ jedną rodzinę, w czo- 
bojowy oddział klasy robotniczej “i narodu 


Barbara Beatus 


ied 


POSIADACZ LOSU NR. 32436. Bärdzo nam 
przykro, że pański numer nie należy do wy- 


Prawie trzykictny wzrost obrotów towaro-| grywających. Zapowiedź, że każdy może wy 


wych z zagranicą zaznaczył się w ruiesiącu | grać nie oznacza, że każdy wygrać musi. Na 
kwietniu. Wyntósł on okolo 200 mili. zł, z| ym wszak polega istota losowania, że każ: 
i ii dy ma szanse, lecz nie każdemu dopisuje 

czego na import przypada 130 milj. zł, a na szczęście 
aee A Złą. | sń RYSZARD BRONOWIECKI I JERZY SAD- 
Firmy prywatne eksportowały jaja do|ŁOWSKI. Zwróciliśmy się w Waszej sprawie 
Szwajcarii, wiklinę i wyroby wiklinowe do |do odpowiednich czynników i dostaliśmy od- 
Szwecji, Belgil, Danfi, Holandii, ryby (łosoś) | powiedź, że musicie poczekać na to jeszcze 


5 lat. Nie przyjmują tam poniżej 22 lat. Z li- 
słu Waszego widać, żeście morowi chłopcy 
i dobrzy demokraci, a więc tych 5 lat cze- 
kania nie pójdzie zapewne na marne. 


do Szwecji i Anglii, nasiona do Szwajcarii, 


Belgii, Danii ARG tid 


ort Nał — głównie wyroby tat- 


yczne chemikalia, które sbrowadzano REDAKCJA 

tanów Zjednoczonych, Szwecji, Śzwaj- z" 

śledzie z Anglii, części zegarmistrzow OGŁASZAJCIE SIĘ; 

ze Szwajcarii, pieprz z Holandii i róż- Es 
ne artykuly z wielu krajów Euro y, jak 4 W „GŁOSIE ROBOTNICZYM 
m it, Czechosłowacji. Francii, oust | najpopularniejszym dzienniku w województwie 
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_ GŁOS ROBOTNICZY 


Nr 195 


Cenniki muszą być przestrzegane 


Masowa kontrola sklepów w całym mieście 


Już znaczna poprawa wśród 


Kilka dni temu Komisja Cennlkówa ogło- 
siła ceny maksymalne na pierwsze 41 arty- 
kułów, W dniu wczorajszym z inicjatywy Ko- 
misji Specjalnej zorganizowano masową kon- 
trolę sklepów spożywczych, rzeźniczych | ple 
karni dig stwierdzenia, czy ceny maksymalne 
są respektowane przez sprzedawców: 


Akcja kontroli objęła całe miasto. Wzi it 
w niej udział przedstawiciele wszystkich par- 
(fi demokratycznych, Związków Zawodowych, 
zentralnej Szkoły Oficerów Milteji Obywa- 
telskiej, ogółem 360 ludzi, 


Po otrzymaniu krótkich instrukcji od przed 
stawiciela Komisji Specjolnej w budynku 
szy ul. Gdańskiej 107 kontrolerzy wyruszyli 
na miasto, przeważnie w —składzie trójek, 
z —których każda miało swój wyznaczony 
ydceinek dla kontroli. 


Jako przedstawiciele prasy udajemy się 
z jednym z takich patroli, aby przypatrzyć 
się, jak wygląda akcja w terenie. Mamy do 
skontrołowania odcinek ulicy Stalina. Na 
pierwszy ogień idzie sklep rzeźniczy. Nasz 
„czynnik społeczny” podchodzi do lady i 
prosi o wędlinę. Otrzymuje wszystko natych- 
miast po cenach ustalonych. Wszystko w 
porządku, tylko właściciel zapomniał zaopa- 
trzyć slę w cennik 1 wywiesić go na widocz- 
nym miejscu, Po otrzymaniu upomnienia cen- 
nik znajduje się odrazu na wystawie, a my 
idziemy dalej. W następnych kilku sklepach 
ku naszemu miłemu rozczarowaniu artykuły 
znajdują się na miejscu í są sprzedawane po 
ustalonych cenach. Widocznie dotychczaso- 
wa akcja antyspekulacyjna zrobiła swoje i 
amatorów lichwlarskich zarobków jest €o- 
raz mniej w naszym mieście, 


„Chlubnym” wyjątkiem okazuje się sklep 
o nieustalonej protesji (ni to poszteciarnia, 
ni to restauracyjka, czy sklep spożywczy), p. 
T Wilmańskiej przy ul. Stalina 22. Za bułkę, 
którą na oko można ocenić najwyżej na 4 
deko panienka z za lady żąda z całym 
spokojem 5 zł Na zwróconą sobie uwagę, że 
cena ustalona wynost przecież 4 zł, panien- 
ka argumentuje, że ona sama płaci 4.50. Z 
dglszych indagacjt wynika jednak, że sprze- 
dawczyn( nie może w żaden sposób przy- 
pomnieć sobie dostawcy, u którego bułkt te 
nabywała. Wszystko wie „ciocla”, która na- 
turalnie nie myśli się pokazywać. Zapytana 
o masło leżace w qgablotce, panienka odpo- 
wiada, że to nie jest świeże I nie nadaje się 
do użycia. Potem jednak, panienka zapomina 
się 1 przyznaje, że to masło bywa podawane 
klijentom do konsumoji. Naturalnie w skle- 


| 


kupiectwa w zastosowaniu 


pie nie ma żadnego cennika I nasza panien- 
ka jest zdańia, że takowy jest zupełnie zby- 
teczny, Cała rozmowa toczy się przy akom. 
paniamencie gtóżb i wymysłów pod adresem 
ludzi, którzy niewiadomo skąd przyszli i nie 
wiadomo czego czepiają się skrzywdzonej 
prywatnej inicjatywy”. Na miejscu zostaje 
spisany protokół, którego skutki prawdopo- 
dobnie przywołają do porządku przedsiębior 
cza kupcową. 

LUNE 


się do obowiązujących cen 

Naogół biorąc przy kontroli zdołano 
stwierdzić znaczną poprawę w dziedzinie 
przestrzegania —przez kupiectwo ustalonych 
cen. Jak wadomo zo przekroczenie cennika 
grozi kara do 5 lat więzienia, lub 5 mllj. zł 
lub obu kar łącznie. Dla szkodników gospo- 
darczych, którzy wciąż jeszczę liczą na tucze 
nie się kosztem świata pracy prawo jest 
twarde í bezwzględne. Szczegółowe wynikt 
dzisiejszej akcji podamy w jutrzejszym nu- 
merze, Świt. 


OGŁOSZENIE 


Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg 
publiczny ustny na sprzedaż 1 konia, który 
odbędzie się dnia 21 lipca 1947 r. e godzinie 
10-iej rano, w Sanatorium dla płucno-chorych 
w Łagiewnikach 

Cena wywoławcza zł, 70.000— za konia. 

Konia obejrzeć można w Sanatorium w Ła* 
giewnikach, codziennie w godzinach od 9-tej 
do 15.tej, 

Wadium kaucyjne w wysokości 3% ceny 
wywoławczej przyjmowane będzie 
przetargu od godziny 9,30 do '10-tej. 

Odczytanie warunków przetargu odbędzie 


w dniu 


się na miejscu przed rozpoczęciem. 
Łódź, dnia 16 lipca 1947 r. 
ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 


WADY PYE ATEN BUNTEN DOESER FEARNE PONODO DNA AALIDE NYONTO ANARAN ER HO DAE PPPOE OPODAL OCE OPONA DARDAREN EENAA N RAURETI EEEN NORY 


Komisja Specialna czuwa! 


Długotrwałe nadużycia wykryte 


2-ch wyższych funkcjonariuszy Centrali Zaop. Przemysłu Papierniczego otrzymało 
po 2 lata obozu pracy 


Delegatura Komisji Specjalnej w Łodzi wpad- 
ła na trop większej afery, która naraziła Skarb 
Państwa na wielkie straty, a wynikła na skutek 
przestępczej działalności dwóch wyższych fun- 
kcjonariuszy Centrali Zaopatrzenia Przemysłu 
Papierniczego. Wykorzystując swe wyśokie sta- 


nowisko służbowe dopuścili się oni wielu nadużyć 
w celach osobistego zysku, licząc na bezkarność 
i wprowadzenie w błąd odnośriych władz. Dzięk 
czujności Komisji Specjalnej szkodnicy zostali 
zdemaskowani. 

Chodzi tutaj o'Ludwika Kozłowskiego, który 


Przykład godnu naśladowania 


Zapokhiegliwością i trudem 


stworzono piękny ośrodek kolonijny 


XII Państwowe Koedukacyjne Gimnazjum 
i Liceum w Julianowie posiada swój własny 
ośrodek kolonijny we wsi Łodzianka, w odle- 
głości 5 km od Łodzi. 

Ośrodek kolonijny „Różanka” zawdzięcza 
swe istnienie. grupie ofiarnych społeczników. 
W roku 1945 członkowie koła rodzicielskiego 
XII Gimnazjum pod przewodnictwem ob.R. 
Stawińskiego i dyrektora szkoły, ob. M. Mar- 
czewskiego, wyszukali pomieszczenie,- 24-hek« 
tarowe gospodarstwo i przystąpili dọ monto- 
wania ośrodka wypoczynkowego dla swych 
dzieci, 

Opuszczone gospodarstwo, zrujnowany dom 
daleko odbiegały od wzorów ośrodków kolo: 
nijnych, Wytrwała i pełna poświęcenia pra- 


ca rodziców w krótkim czasie zamieniła za- 
niedbany folwark w uroczy zakątek, zniszczo* 
ny zaś budynek — w wygodną i ładną willę 


Estetyczny wygląd zawdzięcza kolonia prze- 
de wszystkim ob.ob. Poradzie, Rzeszowskie- 
mu, Dyniewiczowi oraz Barańskiemu, którzy 
każdą chwilę wolną poświęcali bezinteresow- 
nie urządzeniu „Różanki”, 


W wysiłkach rodziców pomocą był entuz- 
jazm młodzieży. Dziełem uczniów XII Gim- 
nazjum 'są estetyczne ozdoby a ścianach, 
klomby i kwietniki przed willą. Troska dziew- 
czynek jest, aby ich dom wypoczynkowy upo- 
dobnił się jak najbardziej do przytulnego do- 
mu rodzinnego. Gwarancją prawdziwych wcza- 
sów jest również dobre wyżywienie na kolo- 
nii, 

Koszty utrzymania pokrywają: Minister- 
stwo Oświaty, dając dotację w kwocie 4000 
złotych na dziecko za każdy turnus, 1.200 zł. 
pokrywają rodzice, resztę — Komitet Kolonij: 
ny z funduszów, uzyskanych z imprez szkol- 
nych. 

Dzieci rodziców niezamożnych oraz sieroty 
korzystają z pobylu bezpłatnego. 

W roku 1945 przebywało na kolonii 70 
dzieci, w 1946 — 85-ro, w roku bieżącym sko- 
rzysta z wczasów 110 dzieci. Pobyt w zdro- 
wych warunkach klimatycznych wzmocni mło- 
de orqanizmy, Wyniki te wskazują co może 
zdziałać właściwa inicjatywa 1 ofiarny trud 
koła rodzicielskiego. Zaw. 


ZEBRANIE 

Dzielnica Górna-Lewa Śródmiejska zawia- 
damla, że zebranie odbędzie się w piątek o 
godzinie 6-ej. 

- WYRŁADY 

Wydział Propagandy Komitetu Łódzkiego 
zawiadamia, że w piątek 18 lipca punktual- 
nie o godzinie 18-ej odbędzie się szósty wy- 
kład w ramach II Dzielnicowego Kursu Szko- 
lenowego. Temat wykładu: „PPR — Partla 
Narodu Polskiego”. Wykładać będą w Dziel- 
nicach: 

Ruda Pabianicka — tów. dyr. Czupryn, 
Górna — tow. Suliga, Górna Prawa — tow. 
Inż. Hecht, Górna Lewa — tow. Wojnicki, Wi- 
dzew — tow. dyr. Malicki, Śródmieście Lewe 
— fow. adw, Załęski, Śródmieście Prawe — 
tow. Nitecki, Śródmieście — tow. Kulesza, 
Staromiejska = tow. dyr. Czekalski, Bałuty — 
tow. Jóźwiańe. 

UWAGA SEKRETARZE ŚRÓDMIEŚCIA! 

W sobotę 19 lipca o godzinie 16-ej w lo- 
kalu własnym przy ul. Piotrkowskiej 63 od- 
będzie się zebranie sekretarzy kół oddziało- 
wych 1 ogólnych, pracowniczych I tereno- 
wych. Sprawy b. ważne. Obecność wszystkich 
sekretarzy obowiązkowa. 

ODPRAWA SEKRETARZY I DZIESIĘTNIKRÓW 
ft „HORAR" 

Dziś o godzinie 12-ej odbędzie się odpra- 
wa sekretarzy kół I dziesiętników í. „Hotak”. 
ZEBRANIA KÓŁ PPR. 

W dniu dzislejszym odbędą się zebremia 
kół w następujących dzielnicach: 

GÓRNA PRAWA: 

O godzinie 15,30 zebranie kół PZPW Nr 4 
(koło TV), PZPW Nr 1 (kola JIL Teulnia Ng 12, 
Buchhale araz lachowicz, 


WIDZEW: 


O godzinie 15-e| zebrania kół ŁWD, „Az- 
best”, Fabryka Maszyn Włóklenniczych, Łódz 
ka Fabryka Maszyn. 

O godzinie 14-ej zebranie koła oddziałów 
Chemicznego i Gumowego PZPg Nr 5. 


RUDA PABIANICKA: 

O godzinie 13-ej zebranie koła pracowni- 
ków kuchni f. „Horak”, 

O godzinie 17-ej zebranie kół terenowych 
Nr 1 i 2 w lokalu dzielnicy przy ul. Wienńiaw= 
skiego 5. 


GÓRNA LEWA: 

O godzinie 14-ej zebrania koła plerwszej 
zmiany  „Księżego Młyna” - oraz przędzalni 
cienkiej PZPB Nr 1. 

O gódzinie 16-efj zebrania kół „Folwark”, 
PWP, oraz koła PKS. 

O godzinie 16,30 zebranie koła t. „Warta”. 

O godzinie 17-ej zebranie koła £ „Kiliń- 
szczanka”. 


GÓRNA: , 

O godzinie 15-ə] zebranie koła wykończal- 
ni PZPg Nr 3. 

O godzinie 13-oj zebranie koła robotni- 
ków dniówkowych PZPB Nr 3. 

O godzinie 15,30 zebranie koła oddziału 
Łąkowej PZPW Nr 6. 

O godzinie 13,45 zebranie koła tkalni zmia 
ny drugiej PZPB Nr 17. 


ŚRÓDMIEŚCIE: 

© godzinie 14-ej zebranie koła f. Lewin. 

O godzinie 15-ej zebranie koła Wydziału 
Ewidencji Ludności ZM, 

© godzinie 15,30 zebranie koła CHPE orog 
koła Telefonów Miejskich. 

O godzinie 16-ej zebrania kół Centrali Zby 
tu Maszyn Rolniczych, Centrali Handlowej 
Przemysłu Chemicznego, Drukarn! Wojsko- 
wej, ZM — ZOM. 

ŚRÓDMIEJSKA PRAWA: 

O godzinie 15-ej zebrenle koła f. Kosow= 
ski. 

O godzinie 18-e] zebranie koła Tkalni Weł 
niano}. 

© godzinie 15.30 zebranie koła f „Kurtz”. 


O godzinie 16-ej zebranie koła” „Elektro- 
miyn“, 

O godzinie 15,30 zebronie koła £ Kergor. 

O godzinie 13-ej zebranie koła Ośrodka 
Koniekcyjnego Nr 2 zmiemy 1-6]. 


LEWA ŚRÓDMIEJSKA: 


O godzinie 13,30 zebranie koła !. „Karchot 
— Lustrzak” oraz koła 1 Elektrowni. 

O godzinie 15-ej zebranie koła f. „Fabry- 
kant”, 

O godzinie 16-0oj zebrania kół f. Zylber- 
sztein, Administratorów, koło Nr 4 KEŁ, koło 
Nr 5 f. Elttingon. koła V i VI t. Finster, koła 
Nr 3 Centrali Odpadków oraz koła Okręgo- 
wedo Zarządu Kin. 

O godzinie 7-ej rano zebranie III koła 
Gazowni. 


STAROMIEJSKA: 
O godzinie 16:e] z.Branie koła fabryki Nr 
4, oddziały III fabryki Nr 20, Składów Opa- 
łowych, pracowników Szkoły Of. Pollt, Wych. 
© godzinie 14-ej zebranie koła 9 kom. MO. 
O godzinie 16-ej zebranie koła PZPB Nr 13. 


UWAGA KOLEJARZE PEPEROWCY 
CENTRALI DYREKCJI! 
Dziś 18 lipca o godzinie 15-ej w >al] ZZK. 
przy ul. Zachodniej 57 odbędzie się zebranie 
komitetu partyjnego kół dyrekcji kolejowej. 
Sprawy bardzo ważne. Obecność wszystkich 
członków obowlązkowa. 


UWAGA ŻYCIOWCY! 


Zebranie informacyjne związone z wyjaz- 
dóm na obóz wypoczynkowy do Włleńca-Zdro 
ju i Obóz wypoczynkowo-szkoleniowy, odbę: 
dzie stę w niedzielę dnia 20 bm. o godz. 11 
w lokalu „ŻYCIA” ul. Piotrkowska 48, 


będąc dyr. Centrali Zaopatrzenia Przemysłu Pa- 
pierniczege wbrew swoim obowiązkom służba» 
wym i bez ogłoszenia przetargu zawarł z przed- 
siębiorcami prywatnymi umowy o dostawę drew- 
na celulozowego dla Państwowych Fabryk Papie- 
rw, na warunkach wybitnie niekorzystnych dla 
Skarbu Państwa. Równocześnie Kozłowski bez- 


podstawnie nadał prywatnym przedsiębiorcom ty- 
tuł inspektora okręgowego Centrali Zaopatrzeni 
Przemysłu Papierniczego wskutek czego n i 
Skarb Państwa ma bliżej nie dające się ustalić 
straty, Na tych machinacjach Kozłowski zarobił 


w okresie od czerwca do końca października ub. 
roku 250.000 zł, które to pieniądze pochodziły z 
sum, otrzymywanych przez Naczelnika Wydzia- 
łu Drzewnego, Jana Tylżanowskiego, od dostaw- 
ców drewna z tytułu zawarcia korzystnych z ni- 
mi umów. 

Nie dosyć na tym Kozłowski, posłanowił wy- 
korzystać swoje stanowisko służbowe w inny 
sposób i nakłonił Tylżanowskiego do dostarczenia 
mu poważnej ilości drewna dla remontu prywat- 
nego domu jego żony, w Warszawie. Za drewno 
to Kozłowski zapłacił tylko 40.000 zł. a pozosta- 
łą sumą obciążył dostawców. Ponadto Kozłowski 
prowadził fatalną gospodarkę na terenie Centrali 
Zaopatrzenia Przemysłu Papierniczego. Na sku- 
tek tego dostawa drewna celulozowego do fab- 
ryk państwowych w r. 1946 była prowadzona w 
sposób chaotyczny i,bezplanowy i doprowadziła 
do tego, że latem 1946 r. fabryki państwowe nie 
mogły odebrać nadmiaru zamówionego drewna 
celulozowego i zmuszone były płacić kolei milio- 
nowe sumy tytułem osiowego. 

Jego wspólnikiem był wspomniany Jan Tylża- 
nowski, naczelnik Wydziału Centrali Zaopatrzenia 
Przemysłu Papierniczego;, który również zainka- 
sował grubsze sumy z tytułu zawarcia szczegóń- 
nego rodzaju „umów“ z prywatnymi dostawcami. 
Ponadto Tylżanowski dopuścił do powstania nie» 
bywałego chaosu w podległym mu terenie pracy, 
czym również naraził skarb państwa na miliono- 
we straty. 

Obaj przestępcy zostali skazani na 2 lata obo- 
zu pracy. Ich przykład winien być odstraszający 
dla innych. Niechaj każdy wie, że w demokratycz- 
nej Polsce żadne stanowisko nie ochroni wino- 
wajców przed zasłużoną karą. 

Wa 
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ZBIÓRKA KOMPANII CHORĄGWIANEJ 
Związku Uczestników Walki Zbrojnej o Nie 
podległość 1 Demokrację w Łodzi 
Wzywa się wszystkich członków Kompanfi 
Chorągwianej Zw. Ucz. WZ. o N. i D, w Łodzi 
do obowiązkowego stawiennictwa się w piq- 


tek dnia 18 lipca rb. o godztnie 13-ej w lo: 
kalu przy ul. Piotrkowskiej 49. 


ZAMENIĘCIE PRZYJĘĆ DO SŁUŻBY w PKP. 


W związku z napływającymi podaniami 
i licznymt interwencjami o przyjęcte do służ- 
by w przedstębiorstwie „Polskie Koleje Pań- 
stwowe” Minfsterstwo Komunikacji komunf- 
kuje, iż wobec braku zapotrzebowania per- 
sonelu, nowych kandydatów do służby kole- 
jowej nłe przyjmuje się. 

Wszelkie podania składane zarówno do 
DOKP, jak bezpośrednio do -Minfisterstwa Ko- 
muntkacji będą pozostawiane bez rozpatrze 
nia i odpowiedzi.. 

ZE ZWIĄZKU WETERANÓW POWSTAŃ 
ŚLĄSKICH 

Zarząd Związku Weteranów Powstań Śląs= 
kich Okręg w Łodzi — wzywa wszystkich 
członków do stowienia się w dniu 21 lipca 
br. © godzinie 20,30 w lokalu własnym przy 
ulicy Płotrkowskiej 92, celem wzięcia udzia- 
łu w uroczystościach, związanych ze świętem 
3-lecia Odrodzenia Polski. 7 


WYNIK! KWESTY 


Przeprowadzona w niedzielę dnia 6 lipca 
1947 r. kwesta uliczna w mieście Łodzi na 
sieroty po poległych Obrońcach Ojczyzny, 
przebywających w Domach Dziecka Pik. ku. 
Ławrynowicza, dała w rezultacie 189.250al, 


PAŃSTWOWY TEATR WOJSKĄ POLSKIEGO 


W sobotę premiera „Burzy” Szekspira w nó- 
wym przekładzie Cz. Jastrzębca-Kozłowskiego 
i w nowej inscenizacji opracowanej przez ze- 
społy artystyczny i techniczny pod kierunkiem 
W.Daszewskiego i Leona Schillera. 

W niedzielę po południu „Celestyna”, wie- 
czorem — „Burza”. . 

W poniedziałek, wtorek, środę i czwartek 
teatr zamknięty z powodu wyjazdu do Warsza- 
wy: 

Dziś ostatnie przedstawienie głośnej tragi- 
komedii hiszpańskiej F, de Rojasa „Celestyna” 
w reżyserii Leona Schillera, dekoracjach i ko* 
stiumach Wł. Daszewskiego. 

TEATR TUR 

Dziś o godz, 19,15 głośna komedia Shawa 
„Profesja Pani Warren”, Ta mieniąca się dow- 
cipem i wytwornym intelektualizmem sztuka 
ukazała się na deskach Teatru TUR w reżyse: 
rji St,Daczyńskiego, w dekoracjach J. Rybkow= 
skiego, z udziałem E. Kuniny, J. Pollakówny, 
St. Daczyńskiego, J. Maliszewskieqo, St. Śród« 
ki, Z. Chmielewskiego, St. Bugajskiego. 


TEATR SYRENA" Trauguła 1. 
ŚWIT DZIEŃ ! NOC 
Teatr „SYRENA” gościć będzie tylko 

przez dziesięć dni artystów Teatru imienia 
Słowackiego w Krakowie. Zapowiedź wysta. 
wienia jednej z najbardziej lubianych kos 
medii repertuaru teatralnego budzi wielkie za 
Interesowanie. 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 

ul. Daszyńskiego Nr, 34 


Dziś i codziennie o godz. 19.30 najwesel- 
sza komedia G.B. SHawa „ŻOŁNIERZ f BO. 
HATER” z udziałem Hanny Bielickiej, Adolfa 
Chronickiego, Kazimierza Dejunowiczą, Wandy 
Łuczyckiejj Adama Mikołajewskiego, Danuty 
Szaflarskiej, Ludwika  Tatarskiego i Fel'ksa 
Żukowskiego, 

Kasa czynna od 11-ej do 13.ej I od 15-ej, 

Tel. 123-02. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA” 

Dziś o godz.  19-tej iryskająca humorem 
komedia muzyczna w 3-ch aktach „PODWÓJ:. 
NA BUCHALTERIA” 


+ i 

WT « 

Da tatata 0004 

CCS sdi 

ADRIA — „Czarodziejski kwiat" 

BAJKĄ — „Złota maska” 

BAŁTYK — „Goal” 

GDYNIA — „Czarodziejski kwiót” 

HEL — „Nauczycielka bawi się” 

MUZA — (Pabianicka 173) „Szczęśliwa 13-ka" 

POLONIA — „Bohaterki Pacyfiku” 

PRZEDWIOŚNIE — „Niewidzialny dótektyw” 

ROBOTNIK — „Kapitan Benoit” 

ROMA — „Triumf młodości” 

REKORD — „Ada — to nie wypada” 

STYLOWY — „W górach Jugosławii” 

SWIT — „Jaśnie pan szofer” 

TĘCZĄ — „W górach Jugosławii” 

TATRY — „Niewidzialny detektyw” 

WOLNOŚĆ — „Kochaj tylko mnie” 

WOLNOŚĆ — „Piotr 1” — druga seria 

WŁÓKNIARZ — „Serenada w dolinie słóńta” 

WISŁĄ — „Ojczyzna” 

ZACHĘTA — „Wesoły peńsjonat” 

OŚWIATOWE (ul. Piotrkowska 243) — „W kras 
inie wiecznych lodów", „Tabu” 


ZJEDNOCZENIE 
PRZEMYSŁU BUDOWY 
MASZYN WŁÓKIENNICZYCH 


Łódź, Plac Zwycięstwa 2 
Zatrudni: 


Buchaltera-Bilansiste 


Warunki do omówienia. 


Zgłoszenia do Wydziału Personalne- 
go Zjednoczenia, 


O OZ a e NN 
BRAKARZA, 


kontrolera towarówego na dywany 1 plusze 
zatrudni Centrala Tekstylna, Biuro Sprzedaży 
Wyrobów Jedwabniczo-Gałanteryjnych. 

Reflektanci winni się zgłosić do Referatu 
Personalnego Biura Sprzedaży Wyrobów Jed- 
wabniczo - Galanteryjnych CT Łódź, Piotr- 
kowska 37 w dn. 18 i 19 b.m. w gódz. 8 — 
10 rano, 


TRY RĄK a 


EMOCJONUJĄCA KOMEDIA 
SPORTOWO-MUZYCZNA 
PRODUKCJI RADZIECKIEJ 


W rolach głównych: 
W. WOŁODIN 
1, PIEREWIERZIEW 
N. CZEREDNICZEWA 
A. STIEPANOW 
Wytwórnia MOSFILM 
Eksploatacja: FILM POLSKI 


Wkęótce PREMIERA! > 


KNOGK-OUT 


Reżyser: Andrzej FROŁOW 


LOS ROBOTNICZY 


Kino „WŁOKNIARZ” 


Muzyka: W, SOŁOWIEW - SIEDOJ 


Str. 5 


CENTRALA ODPADKÓW — Przedsię- 
biorstwo Państwowe 
Zatrudni: 
księgowego - bilansiste jako kierownika 
Wydziału Finansowego, 
2-ch samodzielnych księgowych, 
inspektorów nadzoru technicznego że 
znajomością branży włókienniczej 1 pā- 
pierniczej, 
wykwalifikowaną maszynistkę 
Warunki do umowy. Mieszkanie na 
miejscu. : 
Zgłoszenia do Wydziału Personálne- 


Południowa 44. 
mm 0 Z O GO 


go, 


P. P. FILM POLSKI, CENTRALNE BIURO WYNAJMU FILMÓW, Łódź, ul. Sienkiewicza 33. 


ogłasza PRZETARG 


na dostarczenie maszyny do pisania z długim wałkiem (60 cm.). — Oferty należy skła- 
dać pod adresem Biura w terminie do dnia 20.7. 1947 r, 


Zastrzega się wolny wybór oferenta, jak również unieważnienie przetargu bez po» 


dania przyczyn. > 


a 


OGŁOSZENIE O PRZETARGU 


Komenda Powiatowa M.O. w Opocznie, 
Plac Kościuszki Nr. 9, ogłasza przetarg nie- 
ograniczony na roboty remontowo-budowlane 
w gmachu Komendy i na Post. M.O. pow. Opo- 
czyńskiego. 

1. Przebudowę 15 piecy kaflowych, w gma- 
chu Komendy, 


2) Malowanie klejowe 15 pokói w gmachu 


Komendy i 40 pokoi na posterunkach 
w powiecie. 


3, Przebudowa ciesielsko-stolarska 
Częściowa reperacja dachów; 


Bliższe informacje można zasięgnąć w biu- 
rze Referatu Gospodarczego przy Komendzie 


Powiatowej M.O. w Opocznie, od dnia 21.7 do 
24.7. 1947 r. w godz. od 9-tej do 11-tej. 
Oferty w zamkniętych kopertach z napisem 
na kopercie: „Oferta na przebudowę piecy itp" 
należy składać do dnia 28.7. r.b: w biurze Re- 
feratu Gospodarczego w qodz. urzędowych. 
Do oferty należy dołączyć kwit na wpła- 
cone wadium w wysokości 2 proc. od ofero- 
wanej sumy wpłaconej w kasie Komendy. 
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 30.7. 1947 r. 
o godz. 10-tej w kancelarii Komendy: 
Komenda Powiatowa M.O. w Opocznie, za: 
strzega sobie prawo unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn oraz bez obowiązku po- 
noszenia z tego tytułu jakichkolwiek odszko* 
dowań, prawo dowolnego wyboru oferenta 
bez względu na wynik przetargu. 


ERRATA TERE TRY AN EPER IEA PRIE AEA OF AGATA AW 


PRZETARG NIEOGRANICZONY 


REJONOWA CENTRALA APROWIZACYJ- 
NA W ŁODZI ogłasza przetarg nieograniczony 
na dostawę artykułów żywnościowych dla 
stołówek fabrycznych. 

Firmy biorące udział w przetargu nadsy- 
łać winny ceny na towary tylko pierwszej 
jakości z zaznaczeniem ilości oferowanego to- 
waru. 

Ziemiopłady muszą odpówiadać wymogom 
giełdowym, a więc i przetwory mięsne odpo- 
wiadejące klasyfikacji B.F.A. 

Rejonowa Centrala Aprowizacyjna zastrze- 


ga sobie prawo wyboru oferenta bez wzglę- 
du na cenę, oraz przeprowadzenie przetargu 
ustnego lub piśmiennego między wybranymi 
oferentami, a także unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn. 

Oferty w zalakowanych kopertach z na- 
pisem: „Przetarg na dostawy stołówkowe” na- 
leży składać w Wydziale Zakupu RCA, w 
Łodzi, Pl. Zwycięstwa 2-4. 

Otwarcia kopert odbśdzie się dnia 21.7. 
1947 r. o gódz. 11-tej. 


OGŁOSZENIE O PRZETARGU 


PAŃSTWOWE ZJEDNOCZONE ZAKŁADY PRZEMYSŁU DZIEWIARSKIEGO W ALEK. 
SANDROWIE ogłaszają przetarg nieograni czony na wykonanie czterech kadzi (pral- 


nia) drewnianych do farbiarni, 


Kosztorysy z warunkami przetargu otrzymać można 


w Państwowych  Zjednoczo* 


nych Zakładach Przemysłu Dziewiarskiego w Aleksandrowie, ul. Bankowa Nr. 6-8. 


Oferty w kopertach zaląkowanych z napisem „Oferta na wykonanie kadzi należy 
składać do Państwowych Zjednoczonych Zakładów Przemysłu Dziewiarskiego w Ale- 
ksandrowie przy ul. Bankowej Nr. 6-8 do dnia 23.7.47 r. do godziny 12-tej, 


Otwarcie ofęrt nastąpi dnia 23.7.47 r. o godzinie 13-tej. 
P.Z.Z.P.Bz. w Aleksandrowie zastrzegają sobie wybór oferenta oraz unieważnienie prze 


tąrgu bez podawania powodów. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


lekarze 

DOKTÓR KUDREWICZ, specjalista chorób 
wenerycznych, skórnych, Piotrkowska 106 
przyjmuje 7 — 10 1 3 — 7 

Nauka 


KURSY Kierowców samochodowych Instytutu 
Przemysłowo Rzemieślniczego. Zapisy przyj- 
muje sekretariat codziennie w godz 10 + 12, 
16 — 18, ul. Wólczańska 27. 


Kupno » sprzedaż 


WÓZEK dziecinny do sprzedania. 
skiego 24 m. 8. 


Zagubione dokuments 
ZGUBIONO palcówkę, legit Zw. Zaw i legit. 
PPR. Zielonka Wacław. sM a z 
ZGUBIONO akt ślubny, legit. tramwajową za 
m-ce parzyste, kartę repatriacyjną i inne på- 
piery Rzeźniczek Lech. 


UNIEWAŻNIAM skradzione dokumenty oraz 
różne legitymacje Nowacki Piotr. j 
-e 


Kraszew-=« 


Dyżury aptek 
Dzisiejszej nocy dyżurują następujące „apteki: 
Cymeta (Wólczańska 37), Bojarskiego (Przejazd 19). 
Unieszowskiego (Dąbrowska 24b), Epsztejna (Piotr- 
kowska 225), Trawkowskiej (Brzezińska 56), Pawlu- 
kiewicza (Pomorska 12). 


|Zaofiarowanie pracy 


MURARZE, sztukatorzy i robotnicy potrzebni. 
Społeczne Przedsiębiorstwo Budowlane, Piotr- 
kowska 171. 


PAŃSTWOWE Zakłady Przemysłu Bawełnia* 
nego Nr. 1 w Łodzi zatrudnią: 1 inżyniera 
agronoma, 2 księgowych na listy wypłat, Po- 
dania wraz z życiorysem należy składać w 
Wydziale Personalnym, Łódź, ul. Targowa 65, 


Uśmiechnij się 


CENTRALA ZBYTU PRZEMYSŁU SKÓ. 
RZANEGO w Łodzi ul. Czackiego 16 
(przy parkn Wenecja). 


zatrudni: 

1) Księgowych wykwalifikowanych 
2) korektora 

3) Maszynistki wykwalifikowane 


Warunki do omówienia. Zgłoszenia 
kierować do Wydz. Personalnego. 


OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg 
nieograniczony na uszycie niżej wymienionych 
czapek: 
1) z własnego materiału i dodźatków 
80 sztuk cyklistówek 
2) 40 sztuk narciarek 
30 sztuk narciarek z nausznikami 
263 sztuk uczniowskich 
154 sztuk harcerskich. 


Bliższych informacji, wzory cząpek raz 
ślepy kosztorys otrzymać można w Wydziale 
Gospodarczym uł, Legionów Nr. 10, III piętró, 
pokój 17 w godzinach od 9-tej do 13-tej. 

Oferty pisemne, odpowiadające treści kósz 
torysu ślepego w zalakowanej. kopercie z na- 
pisem. „Oferta na uszycie 567 sztuk czapek” 
(dołączając próbkę materiału i dodatków) nā- 
leży składać do dnia 19 lipca 1947 r. do gódz. 
9-te] rano pod wyżej wskazanym adresem, 
gdzie również w tym samyrh dniu 6 gódzinie 
10-tej rano nastąpi otwarcie ofert. 

Wadium przetargowe zgodnie z przepisami 
w wysokości 3 proc. od sumy oferowanej, nå“ 
leży wpłacić do Głównej Kasy Miejskiej, ul. 
Roosevelta Nr. 15, a kwit dołączyć do ofófty 

Zarząd Miejski zastrzega soble prawo wy- 
boru dostawcy bez względu na cenę, a także 
prawo uznania, że przetarg nie dał wyniku. 
Łódź, dnia 15 lipca 1947 r. 

ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 


OGŁOSZENIE 


Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetary 
nieograniczony na wykonanie gablotek i stóli- 
ków wykładowych dla Komendy Straży Pożar* 
nej. 
Bliższych informacji oraz ślepy kosztórys 
otrzymać można w Wydziale Gospodarczym 
Zarządu Miejskiego w Łodzi, ul. Legiońów 
Nr. 10, III piętro, pókój Nr. 14, w gódzinach 
od 9-tej do 13-tej. 

Oferty pisemne, odpowiadające treści kósż 
torysu ślepego w zalakowanej kopercie z ńa- 
pisem: „Oferta na wykonanie gablotek i sto- 
lików”, należy składać do dnia 19 lipca 1947 
r. do godziny 9-tej rano pod wyżej wskázá- 
nym adresem, również w tym samym dniu 
nastąpi otwarcie ofert. 

Wadium przetargowe zgodnie z przepisami 
w wysokości 3 proc. od sumy oferówanej, ñàlé 
ży wpłacić do Głównej Kasy Miejskiej przy 
ul, Roosevelta Nr. 15, a kwit dołączyć do 
oferty. 

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo wy- 
boru dostawcy. bez względu na cenę, a także 
prawo uznania że przetarg nie dał wyniku. 
Łódź, dnia 15 lipca 1947 .r, 

ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 


m O | | O m A OE EE m 1 
Wydawca: Woj. Kómiłat PPR w Łodzi. Komitet Redakcyjny. Red i Adm. łódź, Piotrkowska 86 lelefony: Redakior Naczelny 216-14. Sekretoriot 254-21. Redakcja notna 172-3). 


Dział egłoszeń: Plotrkowska 55 tel. 111-50 


CENNIK OC'OSZEŃ Wydawnictwa „Głosu Bobotniczogo” S 5 
Za tekstem: od 1—100 mm. zł 35, 101 =- 200 mm, zł 45, powyżej zł 60. Drobne za jedno sł owo: poszukiwanie rodzin zł 20, handlowe (le karze, kupno i sprzedcż) zł. 25, 


Konto PKO VII — 1505. 


Zakł Grat. Sp. Wyd. „łódzki Instytut Wydawniczy”. 


D-017764 


poszukiwonie pracy zł. 10. W aledzielę i święta 30%, drożej. 


w Łodzi obowiązujący od dnia 15 czerwca 1947 roku. W tekście: od 1—100 mm. zł. 50, 101—200 mm. zł-60, powyżej zł 70, 


sgùby zł 20, 
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PRZYGODY 


pięciu tynków z Banialuki 


Ze sportu 


RUMUNIA: 
ski, Spiellman, Marina, Farkasz. 

POLSKA: 
wik, Świciarz, Gracz, Giergiel. 

Sędzia Vlcek (Czechosłowacja). 


Jutro o godzinie 18-ej na stadionie Wojska 
Polskiego w Warszawie spotkają się po raz 9 
w historii naszego piłkarstwa reprezentacje 
Rumunii i Polski. 


BILANS 8 SPOTKAŃ 
Bilans dotychczasowych tych spotkań nie 
był dla nas pomyślny. Na osiem spotkań zwy» 
ciężyliśmy tylko raz. Oto niektóre wyniki pol- 
sko-rumuńskich pojedynków piłkarskich: 


1923 rok — Czerniowce — 1:1 

1923 rok — Lwów — 1:1 

1927 rok — Bukareszt — 3:3 

1931 rok — Warszawa — 2:3 dla Rumunii 
Na sam szczyt się sosny wdrapał, 1932 rok — Bukareszt — 5:0 dla Polski 
Ale sosne wraz z korzeniem 1934 rok — Lwów — 3:3 


Borwał żywioł w oka mgnieniu. 


Międzynarodowe mistrzostwą tenisowe Fran- 
cji obok Wimbledonu, należą do jednych z naj- 
poważniejszych turniejów europejskich. W 
tym roku w turnieju tym biorą udział mistrz 
,, |Skonecki i Jędrzejowska. 

W grze pojedyńczej mężczyzn Skonecki zo- 
stał wyeliminowany bez walki, gdyż z niewia* 


Dużym sukcesem poszczycić się mogą nasi 
kolejarze-piłkarze, którzy w ostatniej chwili 
zdecydowali się pojechać do Budapesztu na 
międzyńarodowe igrzyska kolejarskie, 

Tego samego dnia, w którym przyjechali 
do stolicy Węgier, Polacy rozegrali mecz z re* 
prezentacją kolejową Czechosłowacji, zwycię- 
żając ją 5:3 (2:3). 


À, 


12, Paleolog był na wieży 
I księżyca wielkość mierzył, 
Siedząc za swym teleskopem, 
Kiedy spłynał wraz z potopem. 


FoR 


W dniu 15 bm. odbyło się w Gmachu Ubez- 
pieczalni Społecznej  konferncja władz Ubez- 
pieczalni i przedstawicieli Związków Zawodo- 
wych, Na konferencji poruszono sprawę nad- 
miernego i nieuzasadnionego zgłaszania się du 
żej ilości robotników do lekarzy Ubezpieczal 
ni w celu otrzymywania zwolnień z pracy, 

Jak wykazuje statystyka, w pierwszych 
miesiącach br, udzielono już zwolnień na 
przeszło 100.000 drniówek roboczych, to jest 
ilość, która podwójnie przekracza analogicz- 
ną cyfrę z ub. roku. Częste są wypadki, w 
których rzekomo „chory” robotnik lub pracow 
nik nie poddaje się decyzji lekarza uznającej 
go za zdrowego i zdolnego do pracy, lecz do- 
magają się zaświadczeń. 

Związki Zawodowe postanowiły przepro. 
wadzić na terenie zakładów pracy wśród swo- 


Okręgowy Sąd Ubezpieczeń Społecznych 
rozpatrywał interesującą sprawę z punktu wi 
dzenia świata pracy. 

Oto Franciszka Karolak zaskarżyła decy 
zję Zakładu Ubezpieczeń Społecznych, który 
odmówił jej przyznania renty inwalidzkiej. 

Jak wiadomo.do otrzymania renty niezbęd 


13. Karczma cała, że drewniana, 
Była też Przez prad pofwana, 
Pik z Fiiołem drżą ze Strachu, 
Na słomianym siedzac dachu, 


WŁAMANIE DO MIESZKANIA 
Dla złodziei mieszkaniowych „czas ogór- 
<owy nie istnieję. Przy ul. Roosevelta nfe- 
znani sprawcy wyrżnęli szyby do okna mie- 
szkanią Jadwigi Brytalskiej i dostawszy się | 
do środka skradli garderobę damską, bfeliz- 
nę damską jedwabną i kieszonkowy zegarek 
męski 


ZNOWU WYPADEK TRAMWAJOWY 
Tyle się mówi i pisze a koniecząości prze- 
strzegania przepisów ruchu ulicznego, a jed 
nak wciąż jeszcze znajdują się lekkomyślnj, 
którzy swotm postępowaniem narażają się 
na ryzyko ciężkiego kalectwa a nawet śmier: 
ci. 
Dnia 17 B.m o godz, 6 rano na ul.Rzgow= 
skiej róg Śląskiej Stanisława Adamiec zam. 
ZMARŁ NAGLE w Rzegowie pod Wrocławiem, wyskoczyła z 
W mieszkaniu Reginy Czangier przy ul.|tramwaju i uległa nieszczęśliwemu wypad- 
Folwarcznej zmaił nagle nocujący u niej |kowf, Dostała się ona pod koło wozu, 
wuj, 46-letni Wacław Zawicki, zam. przy ul.| które obcięło jej nogę powyżej kolana. Nie- 
Rentowej 25, Przybyły lekarz, stwierdził już |szczęśliwą Pogotowie Miejskie w stanie gro- 
tulko zgon źnym odwiozło do szpitala. 


GŁOS ROBOTNICZY 


Brom, Barwiński, Gędłek, Jabłoński lI, Parpan, Jabłoński I, Czachor, Kula- 


1937 rok — porażka Polski 

1938 rok — remis 

RUMUNII WIERZĄ W ZWYCIĘSTWO 

Jak donosi korespondent „Przegiądu Spor- 
towego” Misunka z Bukaresztu, w obozie na- 
szego przeciwnika panuje dobry nastrój. Potę* 
guje go jeszcze ostatni sukces piłkarzy rumuń- 
skich w walkach o puchąr Państw Bałkań- 
skich, w których pokonali ostatnio Bułgarię 
3:2, a przed tym odnieśli zwycięstwo nad Al- 
banią 4:0, oraz... narzekania prasy polskiej po 
występie naszej reprezentacji w Norwegiii 

Przeciwko Polsce, jak donoszą z Bukaresz- 
tu, zagra prawie ten sam skład, który grał z 
Bułgarią. Zmiany nastąpiły jedynie na pozyc- 
jach prawego obrońcy oraz lewoskrzydłowego. 


W Paryżu gorzej miż w Wimbledonie 


Jedrzejowska i Skonecki wyeliminowani 


domych przyczyn nie stawił się na korcie. Ję- 
drzejowskiej też się nie poszczęściło. Natrafi- 
ła ona na swą partnerkę w grze podwójnej, 
Rumunkę Rurak i przegrała z nią po zaciętej 
walce w 3-ch setach 7:5, 5:7, 4:6. 

Para polska gra jeszcze w grach podwój: 
nych. 


Kolejarze się popisali 


zwyciężając piłkarzy Czechosłowacji 5:3 


Bramki dla Polski zdobyli: Polka, Białas, 
Brotek i Anioła (2). 

Najbliższym naszym przeciwnikiem będzie 
w sobotę Jugosławią. O ile chłopcom naszym 
uda się ją pokonać, nie będziemy "ez szans 
na zajęcie w Budapeszcie pierwszego miejsca 
w turnieju piłkarskim. 

EOE TYROL 17 SE 4 TY DK OJ RZ DEWEY 


Ubezpieczalnia tylko dla chorych 


Akcja przeciw nieuzasadnionym zgłoszeniom 


ich członków akcję uświadamiającą. Ubezpie- 
czalnia jest instytucją, przeznaczoną dla praw- 
dzidwie chorych i potrzebujących pomocy. Lu* 
dzie, którzy z tych czy innych wzgłędów nad- 
używają prawa, jakie przysługuje chorym pra- 
cownikom, działają na szkodę nie tylko apa- 
ratu produkcyjnego, któremu odbiera się pew- 
ną ilość cennych roboczych dniówek, lecz 
również krzywdzą naprawdę chorych kolegów 
zabierając cenny czas lekarzom i pracownikom 
Ukezpieczalni Społecznej. Toteż Związki Za- 
wodowe postanowiły prżyłączyć się do akcji 
zwalczającej te niezdrowe objawy, postana- 
wiając wysłać kontrolerów społecznych, któ- 
rzy będą dopilnowywać, aby zwolnienia lekar- 
skie były udzielane tylko naprawdę potrzebu- 
jącym. 
Świt, 


_ Po ilu latach 


„przysługuje renta inwalidzka? 


ne jest przepriacowanie 200-tu tygodn! sklad- 
kowych, lub 150-ciu, gdyby inwalidztwo na- 
stąpiło wskutek wojny. 

Tymczasem, jak przyznała powódka Ka- 
rolak, przepracowała ona 146 tygodni skład- 
kowych. 

Sąd oddalił decyzję ZUS-u i przyznał Ka- 
rolakowej rentę fnwalidzkj wychodząc z 
założenia, że ze względu na obecny ustrój 
należy zrobić odstępstwo od rygorów usia- 
wy na rzecz osoby pracującej. 

Ławnikam! byli ze strony pracowników — 
Władysław Lech, a ze strony pracodawców 
— Ignacy Sykuba. 

Przewodniczący Sądu sędzia WeinBaum 
zgłosił w związku z wyrokiem wotum sępa- 
ratum. 

Sędzia Wefnbaum uzasadnił swoje stano- 
wisko w następujący sposób: przede wszyst- 
kim według ustawy nawet brak 1 tygodnia 
pozbawła prawa do renty; 


Liberalne traktowanie ustawy byłoby za- 
chętą do poszukiwania renty nawet po 2—$3 
tygodnioch składkowych, co doprowadziłoby 
do bankructwa instytucji. 

Zdaniem przewodniczącego należało skar 
gę Franciszki Karolak oddalić wobec zasa- 
dy „dura lex —- tad lex", 


Nr 195 


Remis, zwycięstwo, czy porażkę 


przyniesie nam 9 spotkanie z piłkarzami Rumunii ? 


Stanescu, Farmati, Dragna, Siclovan, Pali, Bacut, Dumitrescu Ii, Peczow- 


JAKIM JEST NASZ PRZECIWNIK 

Rumuni należą do graczy szybkich i bojo- 
wych. Są to przeważnie młodzi chłopcy, nie 
przekraczający 25 lat. Za najsilniejszą fórma- 
cję Rumunów uważany jest ich atak, w któ- 
rym króluje prawoskrzydłowy Farkasz, tak 
zwany „Złóta nóżka”. Farkasz ma być bar: 
dzo niebezpiecznym strzelcem. 


KRYTYKĘ NASZEJ REPREZENTACJI 
POZOSTAWIAMY CZYTELNIKOM 

Tyle o Rumunach. O naszej :eprezentacji 
pisać nie będziemy. Wszyscy miłośnicy nkrą- 
głej piłki aż zanadto dobrze ją znają i wiedzą 
czego mogą od niej oczekiwać — gry słabej 
i rozczarowania, lub jakiegoś nieobliczalnego 
wyskoku, pozwalającego na snucie wielkich 
horoskopów naszego piłkarstwa, do chwili no- 
wej, niespodziewanej porażki. Piłkarza nasi 
zwyciężają bowiem też od czasu do czasu. 


Do tej chwili, niestety, ciągle eksperymen- 
tujemy i ciągle szukamy kośćca naszej repie- 
zentacji państwowej i — jak do tej pory — 


bez rezultatu. Miejmy więc jeszcze i tym ra- 
zem nadzieję, że sobotni mecz z Rumunią mo- 
że przyniesie nam podwójną korzyść — zwy* 
ciestwo na boisku i ostateczne ustalenie szkie- 
letu naszej jedenastki państwowej. 


PRO PUBLICO BONO 

Kapitanowi Polskiego Związku Piłki Not 
nej, płk. Reymanowi. szczerze tego zyczymy, 
chociaż moglibyśmy mieć do niego małą ura- 
zę, że zapomniał tym razem o... łodzianach. 
Ale chętnie mu to darujemy „oro publico bo- 
no”. 
Ekspedycja piłkarzy rumuńskich wyjecha- 
ła do Polski we wtorek popołudniu. Kierow- 
nikiem ekspedycji jest adwokat Vargolicy, pił- 
karzom towarzyszy trener Valcow i przedsta* 
wiciel radia rumuńskiego. 


Sadowski 


Farkas 


Dwugtos: 


Sadowski, Polak z pochodzenia, jeden z repre 
zentacyjnych bramkarzy rumuńszich, 


Rok temu gościliśmy w Łodzi na boisku 
ŁKS-u drużynę piłkarską kolejarzy rumuńskich 
F.T.S., w banywach których grał Polak Sadow- 
ski, jeden z lepszych bramkarzy rumuńskich. 

Sadowski tym razem do Polski: nie przy- 
jeżdźa, gdyż wyjechał z reprezentacją koleja- 
rzy rumuńskich do Budapesztu, gdzie odbywa- 
ją się igrzyska międzynarodowe. 

Sadowski zna piłkarstwo polskie z zeszło- 
rocznego u nas pobytu i przestrzega pódobno 
Rumunów przed zbytnim optymizmem, 

— Wiedźcie, — mówił im na odjezdsym — 
że Polacy są zdolni do wyskoków i wcale się 
nie zdziwię, gdy powrócicie pokonani... 

„Złota nóżka” natomiast, Farkasz, który już 
dwukrotnie grał przeciwko naszym chłopcom, 
jest podobno pewny zwycięstwa Rumunów ił 
to.. różnicą trzech bramek. 

Czy aby nie za wysoko, p. Farkaszł 


Z życia KS Zryw 
Zebranie motocyklistów 


Dzisiaj o godz. 17 w lokalu własnym KS. 
Zryw odbędzie się zebranie sekcji motocykło- 
wej. 

Ze względu na ważność omawianych spraw 
stawiennictwo -wszystkich członków . obówiśz- 
kowe. 


Im bliżej końca - tym więcej protestów 


Po meczu Warta — ŁKS w Poznaniu, wy- 
granym przez Wartę 4:3, ŁKS złożył formalny 
protest do W.G.iD. przy P.Z.P.N-ie. 

Łodzianie kwestionują zdobycie przez War- 
tę bramki z karnego, który sędzia podyktował 
przed wykonaniem przez Wartę rzutu wolne- 
go, poprzedzającego rzut karny. 

Protest, jak się jednak informujemy, ma 
małe szanse powodzenia, 


